
ftfutnś g*.

W I A D O M O Ś C I  W A R S Z A W S K I E  

W E  S R Z O D Ę  D M A z 9.C Z E R W C A  R O K U  176*

Z  N I D Ę R L Ą N D U  cle fkfady korzeń?. Wieczo*
^  Amfłerdamu d. 5, Czerwca* rem Bal nader wſpaniały był da-
D»<a 2 tego M^Pąca Xiążę ny na Ratuſzu, na który więcey  

Jnr>d Stadhudtr z Xięźną j^y* 1400 b lletów rozdano. Sala 
mością Małżonką ſwoią oglą- oświecona była więćey niż 8>ooo 
dali Kośeioł nafz nowy,  war- lamp rozmaitego koloru. Ni~ 
ſztaty  na budowanie okrętów gdy tu tyle wſpaniałości i prze« 
tak do Admiralieyi, iako i do pychów nie widziano. Dnia 3. 
kompanii Jndyiflsiey należące. Xięftwo Jchmd oglądali gabinet 
Tam podczas śniadania ſpuſzczo obrazów Pana de Braamkamp 
no na morze okręt. X ięflw o Szpital dzieci pod zuconyeh, 
Jchmć oglądali potym ikłady Synagogi Zydowłkie, i Szpital 
Kompanii Jndyilkiey, mianowi~ ludzi zgrzybiałego wieku. Wi«»



eźorera znowu ’by?a Komedya* 
Dnia 4 z ranaXiążę Jraid z X ię -  
liną Jeymcią Małżonką fwoią 
&tąd z rana wyiechał, odpro
w adzony od przednieyſzych  
Miafta tuteyſżego Urzędników, 
na obiadzie miał być w Zamku 
Zuylen należącym do Paua Tuyl 
de Seroo/herken*

Z  S Z W A Y C A R Y I  

Z  Bazylei d. 23. Maia.

W oyfko poftane od 4  Kanto
n ów  fprzymierzonych Miafta 
Neuehatel, wefzło do tego Mia- 
fta około godziny trzeciey po 
pohid iiu. R eg en cy*  B em eń -  
fka oſadzić kazała moft,i Zamek  
Thiela nazwany. Pan Watteuille 
Kommendant tego woyfka ro
dem Beroenczyk 4ęGranadye-  
rbw  poftawił u Burmiftrza, i 
trzech innych znacznieyfzyeh  
M  aftaO byw itelów , którzy nie 
czuiąc fię do żadnego w yftfpku  
na taką furowość zaftoguiącego, 
z  Mi aft a wyiechai!. W ſzakże
rzecz ieft: pewna, iż Kommifla- 
rze 4 kantonów  (przymierzo
nych , po uczynionych p rzy 
zw oitych  inkwizycyach w zglę
dem zabóyftwa Pana G auio tfta- 
rać Oę będą o przywrócenie da- 
tyney rządów uŚ^aWy*

\Z Schajſattſen d. 23. Maieti 
Tegoż famego dnia, którego  

woylko (przymierzonych Kan
tonów  wefzło doMiafta Nmcha- 
tel, Koramiflarze od tychże  4  
Kantonów przyiechali; to ieft, 
PP. Fiſcher z Berny, Mohr z L u 
c e r n y Forell z Fryburgu, i D tm 
giſcher zSolothurnu. WTzyſcy 
ci Kommiftarze, mianowicie Ka
tolicy wielce fię obywatelom  
Miafta Neuchatel p “zychylneiai 
być pokazuią. Z tytn wfzyft-  
kim inkwizycya względem za-  
bóyftwa Pana Gau.iot nader ieft 
ſurowa. Obiecano soo Luido- 
r ó w t y m ,  którzy by zaboyców  
odkryli z zupełnym w fekrecic 
zachowaniem im on donefzą-  
cych, i uwolnieniem od kary, 
gdyby ſami doooſzący do tego  
ząbóyftwa przyłożyli fię. W e
zwano też poftronnych Sędziów  
do Neuchatel, co cale Miafta te 
go Przywilejom Iprzeeiwia fię, 
Woyflko do Neuehat?l przyprowa
dzone na 7 lub 800 ludzi wyn^fi. 
Każdy Kanton Katolicki pofłał 
tam po 150 ludzi, refzta złożona 
ieft z Dragoaii i Granady ero w  
Berneńskich. Oprócz a armat 
polowych, w o y k o  Bernenkie 4 
działa ogromne przyprowadzi
ło. N iektórzy przednieyfi O-  

za ufilnyua przyiaciół



ſwoieb naleganiem z  Mi aft a w y- zm ny]  arefzłowany, i do Zam* 
iechali. W izakże ieft nadzieia, ku tegoż imienia był zaprowa- 
iż f ię  ieh niewinność oa jaw p@- dzony. T e  wfzyftkie-rozruchy*, 
każe. Woylka do&otiałą z&cho- do których ani Mągiftrafc, ani 
Wuia karność, przedniey fi 'obywatele n k  przy*

mieiznlifię, mogą za fobą pócią- 
Z  Bctien M i ci fiu w Sztedycaryi gnąć fkufekj nader dla Mafta o -  

d ,2y ,M a ia . Seym nadzw yezay- kropnę. Powiadaią, iż 150 
ny Kantonów Szwayc-tr&ich tu hib 200 familii z Kraju wynofić  
fię teraz od.prdW.ai*. Dcputo- fię zamyśla, 
wani od Kantonów Fryburga, Z  Szw aym ryi d .y. Czerwcś* 
Lucerny i Sol o tur na, żwawo za Dnia 23Maia Magiftrąt w  Neu< 
obywatelami Miafta NeuchaLl oh- ckatel zroſkazu Gubernatora o-  
ftaią, mianowicie Kanton F ry -  glefić kazał, aby w ſzyſcy  M ie-  
bur (ki. Generał Leniałaś przy" ſzezanie i obywatele, broń któ-  
łączyć fię do 4 Kómmifiarzów rą mieć mogą w Ratuſzu złoźy-  
od Kantonów podanych chciał, fi. Armaty z Zamku fia Miaftos 
oprócz BerneMtiego Kommifla* ſą wyrychtowane. Żołnierze? 
rza, w ſzyſcy  inni mocno fię te-  po domach rozłożeni, tak dale- 
mu rprzeGi wilf. Berneńczy ko- ce, iź fię w niektórych po 25, 3<a> 
wfe zdaiąfię być nader przesi- lob 40 nayduie, Nabożeńftwo  
Wni obywatelom Mrafta Neuehar w proteftanckiin wielkim zborze  
Hel. Żołnierze nawet tego Kan- uftało, a na Zamku mieyice na- 
tonu obawiali fię, aby wino iaa znaczono Katolikom na odpra- 
od obywatelów w Neuchaid da- wowanie ſw ego Nabożsńftwa. 
n?, trucizną nre było przyprą- Z Francyi do Berny przybyć  
Wierne. Gdy Wfnarſzu hamo- miała iafcaś Ofoba, dla ſp^awo- 
wani byli przez to* iż (krzynia .Wania pewnych dotąd niewia- 
iedna granatów pełna przypad- dosoych interefTów, ale fię dor 
kiem podpalona 2 żołnierzy ra- myślaią, iź fię one do fta nu ni
mfa, i dziecię ledno Krajowe za- nfeyfzego Miafta Neuchatel ścią-  
biła, nie omiefzkali to  chłopom gać mogą.
Krajowvm przyplſać. Minifter Z  N I E M I E C  
de Corneaux patrzący na ich eią- Z  .Lipjka d, g Czerwca, 
gaieaie przez raoft Thitk  na- Z  Węgier piſzą, iź Bafza Tu



recki Belgradzki w y ła !  umyśl- l^rancufklego, wfzędzie zakupu- 
nych Pollow do Cefarza W‘SVſjE3- ią od Fraruyi, prochy, kule i 
linie zoftaiąeego, zapraſzaiąc go żywność. W  portach wfzylt-  
do Kraiu Tureekiey władzy po* kich uzbraiaią okręty, cel tych 
diegłego, dla widzenia Bełgra- wſzyftkich obrotów wnaygłęb-  
dn, przydaiąc, iż od porty miał Izym ieft zachowany lekrecie. 
rolka z wyrządzenia mu teyże
czći ktorąby ſamemu Cefarzo- Z  S Z W E  C Y I 
wi fwoie mu przytomnemu w y 
rządza!. Ceſarz Jmć gdy tego Z  Hudimckſwald w Nordlandiji
„czynić dla pewnych przyczyn rf D llia lg tego,nie-
„iecLciaf Balza .ednak ku tey  ^ a %^ieczorem około godziny  
ftronia i a k W m f t o . ,  kazajro- Job j0 t u zienń t r z e p i e  z lo -  
zmaite zapalić S e r w e t k i ,  Mu- ^  dobuy,u> kt6.
zycegrać, i wſzelkie ume radość ,icł;ne po bmtso cij}H,„on(s
oświadczające dać dowody, fa- . .  ſ  owafy> T akież po
przez ktoreby Ceſarz Jmć do- w tóm ie  ziemi trzęftenia było 
chodził, w iak  wyibkim u Porty ^  u  tego roie(iąoa o teyże  f >  
O ttom ądaiey  ieft powazen n. ro dzinie. A  dawniey. ie -  
Z  Anglii wiadomość mamy, że w  iett w  Mieſiąca Scy-
ponieważ konie tain nader zdro- fznju w pobIiż!zyin Kraiu trzę-  
ża łyd la  niepomiarkowanego o- fiellie zlelui z tak.nuże toikotein 
nyeh handlu, przeto Król Jmć,  ̂ . 
podług wyroku radyl*voiey, pod
iurową karą zakazał wywożenia g  Stockkołmu d. *5. Maia. 
przez lat cztery koni wiżelakie-
go rodzaiu. Generał Paoli W  Htmmar-Sockn blilko Zjker- 
woyfkafw ego w Korſyee p o p s  ſand, w podziemnym lochu, gdzie 
temi czai*/ odprawował, powia- 15 ludzi kopaniem krufecow z*- 
daią, iż n a  5 0 , 0 0 0  ludzi do boiu przątnionych było,^ zapadła hę 
zgodnych ,częśc ią  zaciągów po- ziemia, i i 2 z n i e h  zy w y c  po 
rządnych, częścią m lieyi liczy, grzebła. Trzech tylko z tam -  
N ie można poiąć co znaczą przy tąd wyciągniono , z toryc 
gotowania^ do w oyn y  D w oiU  dway eięfzko ranieni byh.



S U P L E M E N T
D O  W I A D O M O Ś C I  W A R S Z A W S K I C H

W E S R Z O D Ę  DNIA 29, C Z E R W C A  ROKUJ1768,

Z  P@znania d. 10. Czerwca. Odprawiłfię tu W Kościele Ka
tedralnym PoznańGtiui fołenny A kt obięcia władzy Pafterikiey, 
i rządów D yecezy i  jmci X. Andrzeja Młodziei@w(kiego, Bitku’* 
pa Poznaólkiego, i Warlżawfkiego Kanclerza W . Koronnego  
p i zez Jmci X. Stefana Skrzebowłkiego Archydyakona Plżezew*  
łklego iakoPleuipotenta w przytomności XiąźęciaJcnciWoieWo‘dy  
Smoien kiego, i innych Urzędników W oiewodztwa tuteyſzegOj  
Przeswietney Kapituły Poznańkiey, i całego zgromadzonego  
Duchowieńftwa, tudzież Szlachetnego Maghtratu Poznań'kiego 
i Pofpólftwa. Po wykonaney przez Jr,«i X. Plenipotenta w  
Kapitularzu przyfiędze, i po przyprowadzeniu Jego w  Kapę  
ubranego Procejjionaliter do Ołtarza W ielkiego, czytana była 
Bulla Oyc* Św iętego oddaiąca zupełną władzę, i rządy Dye>- 
cezy i, po którey Jmd X. Andrzey Mylzkowiki Dziekan Kate^ 
dry oświadczy wizy powinszowanie Jmci X. Bi&upowi lubo' 
nieprzytomnemu obwieścił, aby Go cała D yecezya  za fwega  
znała Pafterza. Zaczęła fię potym ſolenna Wotywa p r z e z  t e ’- 
goż Jmci X . Plenipotenta, po którey fpiewano Te D E U M  Lau- 
śamus, przy rzęfiltym z armat biciu, i odgłofie D zw onów  W 
Wlzyftkich Kościołach. Po których Ceremoniach zakończo
nych Jmd X. Plenipotent zaproſił na Obiad do Pałacu Bilkupie- 
go przytomnych Gości, i onych tautijſime przy ſpełnianiu zdro
w a  Nayiaśaieyſzego Patia 5 Xiążęcia jm ci Pry mgſa 3 cały .as



Senatem, Jmc! X. Bi&upa ſw ege, tudzież Jchmciow Miniftrów  
utriu fo  Gentis przy w yberney M u zyce , i rzęfiftyra z  armat ed-  
głofie.

Z  W A R S Z A W Y  D N I A  2(j. CZERW CAL
Jmć P. Markwis Maruzzi z Petersburga do Stanów Wło- 

(kich na rezydeneyą tędy przeieżdżaią'y dnia 16 Miefiącą te -  
raznmyſzego miał honor na Pokoiach Zamkowych bydź prezen
towanym Królowi Jmci P .N . M przez Xięcia Jmci Repnina tu-  
tey ſzego ,  Dworu Rcftyifluego Pofla.

Jmć Pan Generał Mokronoflu Starofta Tłumacki poże-  
gnawfzy Króla Jmci P. N. M. wyiechał do Białego Stoku na 
Jmieniny Jmci Pana Branicklego Kaſztelana Kraków (kiego, 
Hetmana W. Koronnego: nadieehali zaś w  tych dniach Jchnić: 
X . Walknowfei Opat Kommendatarynſz Trzemczyufki, Ku-  
ozyóflfi Podkomorzy, OflbllA(ki Starofta Drohicey, i inni.

Retacya z  Baru dnia 2J- Czerwca. Przez Knryera tu do 
W arſzawy dnia 27 Czerwca przybyłego ieft wiadomość n d tę -  
puiąea z Baru de 20 ejuf derr: ż* Jmć P. Branjeki Ł,owc?v Koron
ny poftanowiony od KommdJyi W oy& ow ey  Regimentarz Ge-  
neralny Partyi Ukramikiey i Podolikiey podfUpiwfzy w 700 k o 
ni nieſpodziaoie pod Oboz przed Barem ziSoo Ludzi poa Korn- 
mendą Jchmć PP. Mrozowickiego Stsrofty StęgwiKkiego, i 
Birſzczewlklego złożony, i ten cały bezbronny zaftawſzy, gdyz  
K onie naPaſzv,& wUbozie żadney gotowości nie było, mógłby 
bvł cały zn ie ść  do razu, ale pamiętając na rozkazy Królewfk.e 
i Kou miflyi W ey& ow ey, aby ile możności krew ObywateUką 
ochraniał, poflał do Nich, aby fię dobrowolnie rozkazom K om -  
snifiyi W oylkow ey poddali. Lecz Oni do iutra profili o f r y )Zt,  
na który Jmć P. Łow czy Koronny pozwolił; w nocy zaś po ſu- 
kurs poflali, który Jm przededniem nadciągnął wr 1200 Koni 
pod Kommepdą Jmci P. Giżyckiego Kafztelaniea Wyfzogrodz- 
kiego, i z t y m  ſukkurſem, zam^ft Kapitulowania obiecanego, 
attakowali Jm ciP .Ł ow czeg* Koronnego, k tóry zaledwie marne
ezwartą <sz|ś4 Jch fil iednak nkuſzkodz^ny od Nich, cały prą;



Wie dzieó z Niemi fię w  era!. Dnia 19. Gdy Generał f y r * x y n  
z  Woyfkiem nadfzedł zdrugiey ftrony, Jmć P. Ł ow czy Koronny 
poffał znowu Trembacza do Baru, aby fię bez krwi rozlania 
poddali rozkazom Koromifiyi Woyfkowey. Czego gdy uczynić 
Bie chcieli za p r z y p a l o n y m  ze trzech ftron attakiem, wpadł 
w Miafto Sam Regimentarz prawie naypierwſzy, aby ieſzcze i 
tam ratować kogo tylko można. Jakoż-gdy|’B»rſcy poczęli 
woł ić: chyba Samemu Jmci P. Branickiemu poddamy fię, zaraz 
do Nich zbiegi, 1 bitwa uftała za ufilnym Jego ftaraniem, i upro- 
ſzenięm w tey  mierze Generała A p r a x y n a , k tóry fię równie  
ludzkim, i odważnym pokazał w tey  Akcyś, iako i Pułkownik  
Weyffmann, i Xiążę Repnin Brat Poiła. W  Kommendzie zaś 
JmćiP. Łowczego Koronnego Jchmć PP. Stępkowfld Oboźny 
Polny, Pułkownicy Choiecki, Bylzewfki, Korycki, Kozłowfki 
naybardziey fię dyftyngwowali. Barfiuch w zięto  11Ó3 Ludzi, 
armat 47, tudzież aramunicye i żywności. Jmó P. Starofta Stę-  
gwilikt dnia 18 wyſzćdf z Baru ku Moehylowu w kilka fet Roni.

Tegoż dnia przyſzła tu druga wiadomość, źe Generał Pod-  
goryczanin zbiwſzy Sukkurs idący na oćfieez Berdyczowa, to  
mieyſce w  którym był Syn młodlzy Jmci P.Starofty W areckie ,  
go fię ze mknął, poddać fie mufiało przez Kapitulacyą, przy któ- 
rey fliłady tam teylzey Okolicy Obywatełów ocalały.

Druga o tychże ok&hczuoſcictch Retacya. Generał Krecze-tnl“ 
k ów  opaiawſzy F o r t e c ę  Berdyczów, uwia'omiony: że Sukkurs  
w]liczb5e 3000 Ludzi w K o m m e n d z ie  Syna naymłodſzego Sta-  
rofiy Wareckiego zbliżał fię ku N iem u , wydał naprzeciw Gene« 
rała Podgoryezanina, który Jch zbił i rozprofzył 10 tego Miefią
ca. Zabitych legło na Placu 8o°* wziętych 120. Reſzta ucieka- 
iacych częścią wycięta, częścią ieft rozprolzona przez HufTarów 
i K ozaków  w  pogoń za Niemi wydanych. W tey  Potyczce za- 
b ano 8 armat, 2 pary Kotłów, i ktlka łztuk Zbroi.

Ci k tórzy  zamknięci byli w Berdyczowie dewiedziawſzy fię 
o tey fttacie, w  nie możność dłużmy trzymać fię, wydali do G e 
nerał* K ieczeW ikow* z o b w ie s z e n ie m  * że fię poddać eheą



W oyflm  Jmperatorow«yJeymc!, upraſzaiąe óraz odarewanle Jt» 
Winy. G e n e r a l  Kreczekuikow o d p ó w i td z ia w lz y ;  ż e t e n  ieib je
dyny fpoſpb, p ru e z  k t ó r y  m ogą  u n ik n ą ć  k a r y  zaftużoney .  B e r 
dyczów poddał fię 14 teg o  Miefiąca. L iczba  z a b ra n y c h  ieft 1360, 
m ię d z y  fctdrenai z n a y d y ią f ię  J c h m ć  P P .  Pułaflu, d rugi  S y n  S t a -  
ro f ty  W a r e c k ie g o ,  Strz-eme/ki S ta ro ś c ie  H ad z iack i ,  OrtyóOri 
P o d c z a fz y  Z w in o g ro d z k i ,  M ichałowfki P o dcza fzy  Braclaw&i, 
K am rn& i P u łk o w n ik ,  & a miń (ki R o tm if t r ż ,  M iehałowlki Sędzia  
W in n ic k i ,  Z danow ik i  K o m o rn ik  Kiiow&i, W in n ick i  K a p i ta n ,  
C h in  P o d c z a fz y  Maiborłki. W z ię to  t a k ż e  C h o r ą g ie w  1. A r m a t  
52. M o ż d ż e r z y  10. H a u b ic  1. i m n o f tw o  K a ra b in ó w , Piftolefców 
S z a b e l ,  &c. &e.

Z  d ru g ie y  f t ro n y  G e n e r a ł  A p r a x y n  w ſpó ln ie  z J m ć  P a n e in  
Ł o w c z y m  K o r o n n y m  w ?ią ł  L t u r m e m  M iaf to  B a r  dnia 29 tego  
M ief iąca .  Z a b r a n y c h  1163 Ludzi ,  47 A r m a t ,  5 C h o rą g w i ,  Broń 
r ó ż n a ,  Ą m u n ic y e  W oienne ,  i żyw nośc i .  R e iz ta  Barfkich ufzła 
do  M ohy lew a ,  gdz ie  W oy/koR ofly ilk ie  śc igać  ich n ieodw łoczn ie  
będz ie .

ſjfmć P. N a k k e 1 w Expedycy i Sajkiey zojiaiący ma do p rze ia -  
nia S z e y t z c y c e r  czyli fłoną W odę, ktbra bardzo ie(ł zdrowa; po-  
trzebuiącym om y, da JfnJlrukeye do tey zażywania. Miejzka te 
S  jkim  Pałacu.

Kredenęcrz, imieniem Bartłomiey Rubikojki, koło lat 20 maiący, 
eſpowaty, włoſy rude, wzrojłu ni (kiego, wąsnmfię ſy p ie , z  włoſami 
dotąd będący, poddany dziedziczny, odmo oiw ſzy dwuch Kapeli/łów, 
tak ie  młodych lat kołoTS maiącyeh, z  włoſami, iednego imieniem Bar’ 
tłomieia, drugiego Marcinka pewnemu Panu, i pobrawjzy wiele R ze- 
1czy, pouciekali, ieden naBaſetli, drudzy na Trąbach, Skrzypcach i 
Bdſetli grali, ktoby tedy o nich dowiedział fię, niechay daie znać p r z y - 
trzym aw ſzy, do Jfmci P . Niemiry Burgrabiego Marſzałkow/kiego te 

W arſzawie, lub do Jfmci P. Sekretarza Poczty Lubeljkiey do Lublino, 
będzie miał nadgrody Czerw: Złotych jje*


